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Nł© © swej w ła sn e j  d r o d z e  wiefcci wam 

p i s z ą c y  ! Nadaje  on jen© form ą słowom 

s z u k a j ą c e # © ,k tó r e g o  wiódł z cieranofeci 
ku i  w i  a t  ł  u w miłofeci  • Uczeft ma 
tu  przemawiać  u s t a m i  n a u c z y c i e l a .  Uczeh, 
j a k i c h  k r o c i e  z n a l e ź ć  ju ż  można za d n i  
naezych na  fewiecie.
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S z u k a j ą c e g o  
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I

M r o k  wok6ł mnie» i c i e m n o l f e
p e ł n a  g ro zy  I

G d z ież  z n a j d ę  fc w i  a t  ł  © ! ?
G d z ież  z n a j d ę  bodaj  p r o m y k  B w ia t ł a  ? ! ?
G d z ie  mi s i ę  u k a że  n a J d a l e  z y
ehofeby Jego o d b l a s k ? ! ?

ńch,  p o g ro n żo n  Jeetem w c i  e m n o f e f c  
i  n i e  mogę z n a l e ż ó  d r o g i ,  k t 6 r a  by mnie 
z t e g o  mroku wyprow adz i ła  k u S w i a t ł u !  

x
L e c z ,  czy I w l a t ł o  i s t n i e j e ? ? !  

x
t o  p y t a n i e  u e ł y e z ę  J e d y n i e  o d p o w i  ed ł  

p i  e k ł  a , t a k  o to  b r z m ią c ą  *

T y  g ł u p c z e  z a r o z u m i a ł  y! * 
Z c i e m n o f e c i  z ro d z o n y l  8 p r z e z n a c z e ­
niem twoim J e s t  w c i e m n o f e c i  t e j  s p ę -  
' i t ę  k r 6 t k ą  c h w i lę  swego żywot aj -  ż a l i
j e s z c z e  n i e  w i d z i s z , i ż  tw o je  sny o Ś w i e t l e  
są  t y l k o  zw odniczą  i g r a s z k ą  twych własnych* 
p ragnle fc  ? !  . t

P ło n n e  będą  w s z e lk i e  tw o j e  w y s i ł k i  i  n i e  
ł u d ł  s i ę , i ż  a a n e  c i  b ę d z l *  z n a l e ł i  ś w i a t ł o  ! .

X

Ach, więc fcwls t ło  j e e t  k ł  a m E t  « e a ?? I
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$ i $ c  kłamstwem J e s t  w sze lk a  n a d z i e j  a 
z n a l e z i e n i e  k ie d y k o lw ie k  ś w i a t ł a  ? !  — -

Więc kjametwem J e s t  we mnie samym t o  , 
co mię  c i ą g n ę ł o  ku & w i  a t  ł  u???  . . .

Niech b ę d z i e  p r z e k l ę t e  t o  kłamstwo^ e0 t a k  
s z e d e r c z o  z a d r w i ł o  z e  mnie !

Niech b ę d ą M  g r z e k l s t c . S « z S 2 l l 2$-.yr2j.eX>ia 
co p o z w a la ły  mi I n i !  o z d y b y c l u  t e g o ,  
«zego n ig d y  zdobyć n i e  podobna ! ! !

Oohb Już  byłem umęczonym niew bnik iem  w łas ­
nych u r o j e ń  !

3P r  e c z od tąd  z t y m i , k t 6rzy b y  J e s z c z e  
c h c i e l i  miwlń mi o m & w i  e t  1  e * !

Chcę b y 6 m ą d rz e j s z y  od t y c h ,  co 
d e s z c z e  o s p e ł n i e n i u __p r a g n i e ń __swoich !

2 ckn§ł^m s i ę  w r e s z c i e  o t y c h  marzeń 1 pozna­
j ę  s i e b i e  J a k o  g rodzonego^w ^ciem no lc i  na k r S t -
k i e  b y to w a n ie  zanim mnie  r i s s f io fe !  znowu n i e  

f . . .

« iech  zam rą  we mnie  s k a r g i  na m6j  l o g  !
- i ®  będę  Już  u s i ł o w a ł  wyrwa! s i ę  z c ie m n o !c i  I
0 a tą d  chc? B l ? » o g r ą ż y i  we w sze lk ą«  wrócżńą" 

j ,  J a k i  ej  mi j£?ifi®|j6j|i2 może d o s t a r c z y !  |

0 bą<3ź_uwi®15i2P2 elemns n o ę ^ _ n i 9w le d z y , 

k t 4 r a  u!BleEZ S ] S I $  d o b r o t l i w i e  ' ^ ¡ ¡ ¡ " ^ " ¡ k l e a .  
t o ,  co by rnog^o p r z e e t r a e z y i  !

12





* -£ ¿ 555®]: c i a c h  *z k tó r y c h  p o w s ta łem ,  chcę 
s tworzy  fc so b ie  b e z p i e c z n e  c iem ne^by tow sn ie_ ,  
k t6 r e g o  n i e  z a k ł ó c i  żaden  se n  o fc w i  e t l  e t . . .

x
Ale gdy p r z e k l in a m  w s z e l k i e  ¿ w i ? t £ o  i  odda­

j ą  s i e b i e  na w ładzę  c i e m n o l c i , wkrada s i ę  w me 
słowa i  mąci Je  i  n n y J a k i !  g ł o s ,  k tó r y  we 
mnie  przem&wió p r a g n i e  . . .

t e z a k ź e  n i e  z w ie d z ie  on mnie  !
C zu ję  t o  ; -  chce ®n mnie s k ł o n i ć  J a k i m i l  

bzdurstwami,©bym Ja*eo s t a ł e m  s i ę  w r e s z c i e  
e i  « m n y , z ł a m a ł  swe ¿ lu b o w a n ie  2 ł0 ż 0 n e  olem_ 
nofeciom •

x
Chcę Jednak t e g o  p o s ł u c h a l i  s o b i e  

samemu d o w i e  fe b wobec n i e g e , i ż  n i e  J e s ­
tem Już tym, kogo zwiefefc można ! . . .

A więc n i£ h  mówi ! 
s łucham t . . .

x
Ach, t o  co s ł  y s z ę J e s t  mi aż naaby t  

d o b r z e  znane!
Z g 6 r  y Już muszę t e n  g ł o s  wyfemiaó !
Mówi mi o dawnych d n i a c h ;  o b ł o g i c h

c z a s a c h  zbożnych złudzefc młedofecl , k l  edy t o
mówiono mi o k i m l ,  k to  sam J e s t  * M i ł o ś c i ą " !  ♦.

- 1 <
k tó r e g o  ż^d n e  imię  n i e  J e s t

ii, \
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godne nazwać,  chce  mi ćw g ł o s  przywiefeć na 
p a m ięć ,  k t ć r a  go c h ę t n i e  m i a ł a  w z a p o m n ie n iu . .

O g ł u p s t w o  ned $  ł  u p e t w a  mit
x

A p r z e c i e ż  c z u j ę  J a k i e l  sk rę p o w a n ie ,  
k tć reg©  ©dgadnąfc n i e  umi|m • -

N i e p o j ę t e  Jakiefe u c z u c i e  chce  
s i ę  we m nie  znowu p o ru s z y ć ;  -  co niegdyfe
odczuwał em, gdy s t a r a ł e m  s i ę  z b l i ż y ć  
w M i  \  o fe c i  d te T e g o ,  o k tćrym 
m6wiono,że  s a m  J e s t  *** 1 ł  o I  c i  ą łł • • .

J a k  mam s o b i e  wyjafenić t o  u c z u c i e ,  
kt&re t a k  p r a g n i e  p o w r ć c i ć  do mnie , 
ch o c iaż  od ¿swna^wyrzekłem s l j ^ g o  gw0n  
p o z n a n i a  t !

Ach, czyż skazany J e s t e m ,n o  t o ,  abym po-  
z o s t a ł  g ł  u p c e m zmuszonym w i e c z n i e  
k r  ą  ż y h s i ę  w kć łk o  we własnych wnios­
kach t ? !

D o p ie ro  co zerwałem n a j d o l r z a l e z y  o w o c 
swego p o z n a n i a ,  a tern chwyta mnie  t o  
n i e u c h w y t n e  i  c h c e  ml owoc t e n  
w y d r z e ć ,  zanim go skosz tow ać  z d o ł a ł e m . . .

Czyż mam na nowo p o g r ą ż y b s i ę  w z w ą  t -  
p i  e n i  U| gdy w ła ć n ie  s ą d z i ł e m ,  i ż  zdo­
byłem pewnolfc ? I ?

x
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S t r a s z l i w a  t o  pewnofeb, a p r z e c i e  wydawa­
ł a  mi s i ę  l e p s z a  n i ż  w § t g i e n i e _ .  -  -

Co Jednak  może d a ł  mi t o  u c z u c i e  ?
Ja k o  d o j r z a ł y  owoc p o z a n i a  zdobyłem t ę  

pewnofeb, i ż  t y l k o  ciemnofeł mi z o s t a ł a  i  ż e  
n i c  in n eg o  c z e k a ł  mnie n j a j n o ż e »  gdyż s a m  
z ciemnofeci powsta łem  . . .

A p r z e c i e ż  t o  u c z u c i e  od k t ł r e g ® ,  
Jakem s ą d z i ł , d a w n o  s i ę  w y z w o l i ł e m , t e r a z  o to  
u s i ł u j e  we m nie  samym p o s i a ł  zam ęt ,  -

1 n n e g o  J e s t  ono r o d z a j u  n i ż  c i e m ­
n o  fe fc , k t ó r e j  d o p i e r o  co ¿lubowałem * , • 

gdybym u m ia ł  p o g n ^ i  t o ,  co zeft pozna­
wał można chofcby t o  m ia ło  swój p o c z ą t e k  w 
dawnych b a j k a c h  d z i e c i n n y c h !

I  J ak k o lw iek  temu u c z u c i u  z ł o ż y ć  zył-» 
b y 1 ,  n i e  d a j e  s i ę  ono o d  s t r a s z y ł  !

i  mimo i ż  zwalczam J e  orężem swego p o z ­
n a n i a *  u . ó m i e r e i ł  s i ę  n i e  d a j e . -

Gdybyciemnofeł b y ło  w szys tk im ,  co ml d a n o #
Jakżeb y  t o  u c z u c i e  mogło s i ę  we mnie 
z n a le & ł  ? A

*ło u c z u c i e »  k tó r e g o  doznałem o n g i ,  
kiedym rozmyfelał o T y m, w kogo w ie rz y łem ,  
o ktłfcym mi m&wioao, i ż  J e s t  * t t l ło fec ią*  . . .

x
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Ach, obym b y ł  n i e  s ł u c h a ł  g ł o s u ,  kt&ry 
w w ą t p i e n iu  na nowo mnie pogrąża !

Z b y t w c z e fe n i e g ® w y 1 -
m i a ł e m )

z b y t w c z e 1 n i e zefc z a d r  -*
w i ł e m ! /

Albo -  m ia łbyż  mi naprawdę dofe d o  p o «  
w i e d z e n i a ,  czego c a ł e  p o z n a n l e  
®°Je  p o w ie d z ie ć  mi nfee mogło ? ? -  -  -

Gw®ll p e w n o f e c i  w c i  e m n o fc-
c i a c h  wyrzekłem s i ę  s z u k a n i a  Ś w i a t ł a  * .

Czyż t o  u c z u c i e  l e p s z e  
l e e t  od t a k i e j  pewnofeci ? . . .

2iie J e s t  t o  c i e m n o l f c . a  Jednak  
za  fe w i  a t  ł  o uznać  go n i e  mogę . « .

kdybym m ia ł  znaleŁ6___ f iw ia t łO jm u s ia ło b y  
mi ono z a b ły s n ą ć  w p o z n a n i u !

A J ednak  p o r u s z a  mnie  Już sama myfel 
i ż  t o  odnowione u c z u c i e  mogłoby mnie 
flo Ś w i a t ł a  p r o w a d ź  i* f c .  . .

•5 H J5  * -  p r z  e c z u w a m ,  i ż
b l i s k i  J e s te m  Prawdy . . .

I *
Z a i s t e !  . . .
r  4 d ł  e m w s z e l k i e g o  p o  z« 

H a n i a  Ś w i a t ł a  J e s t  M l ł o f e i ?
Tak m&wi ono we m nie .

x 16





iJ e s t e m  z g u b i o n y  !
Ot© upadam t a r z a j ą c  s i ę  w p ro ch u
* r  z e k 1 ę t  y J e s t e m ,  iżem p r z e k l i n a ł  
Ś w i a t ł o  ! • . .
s a m  n a  s i e b i e  w y d a ł e m  

w y  r  o k ! .  . .
x

N i e s z c z ę s n a  g o d z i n © ,  w
k t ó r e j  d o p i e r o  co w b l u i n i e r c z y c h  s łowach  
u r ą g a ł  Ś w i a t ł u  ! !

N i e d a w n y  b l u i n l e r c a ,  - c z u j ę  Już,*. 
niedawny zuchwalec  -  p r z e c z u w a m  Ju ż ,
i ż  t y l k o  w M l ł o l c l  zdobyć można S w i  a t  ł  o ! !

x
° ,  g ł u p i o  dumna p e w n o f e f c  2 j a ką mnig,. 
małem o s i ą g n ą ć  p o z n a n i e !  l \

j. x
/ 'Z a p r a w d ę  » u p e w n i a m  e l ?  t e r  az , che-  

c ią ż  w y c z u w a m  t o  J e s z c z e  m ę t n i e ,  iż  
w sze lka  p ozorna  pewnofefe p o z n a n i  a j e s t  
Jen© g ł u p o t ą  p r z y b r a n ą  mądrze w p u s t e  
w n io s k i ,  o i l e  p o z n a n i e  t o , n i e  o p i e r a  s i ę  na 
4 i  ł  o fe c i  k t 6 r a  J e d y n i e  może da&wpewno66f !

x
P rzec iw k o  t o b i e  b l u in i ł e m , ©  w i e k u i s t o  

w i  a t  ł  o ,  u m iesz  bowiem k r  y 6 
p rzed  każdym po z n a n i  e m  

 ̂ c i  zrodzonym !
Czy mi t ę  znlewa$ję_ p r z e b a c z y s z  ? ?

k r  y b s i ę  
n ie  z M i  ł  o -

UNłWBSSŷ liOH. w
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P a t r z ,  o to  l e ż ę  na z i e m i , j a k  drzewo 
w ic h u rą  zwalone  !

Kt&|{ mię znowu p o d n i e s i e  i  da  
m i e i ę  n a  l e ż y c i e  z a k o r z e n i ć ,  
j e l l i  n i e  T y , k tó ry  j e e t e l  M i  ł  o |  c i  ą!T

W y b a w  m i ę ,  o P rz e d w ie c z n y ,  z t y c h  
c i e m n o l c i  p i e k i e l n y c h ,

^ tó e  mnie o t a c z a j ą , j e f e l i  j ę z y k  m | j  sam już  
n i e  wydał n a  mnie wyroku !

Ty,  k tó r e g o  t e r a z  o d g a d u ję ,  k tó r e g o  t e r a z  
c z u j ę ,  k t ó r y  sam je s te fe  M i  ł  o I c i  ą -  
j a k ż e  mógłby! o d t r ą c i ć  m n i e , k t ó r e g o  w id z is z  
g o r e j ą c e g o  I  1 ł  o i  c 1 ą  f f

0 W szech m iłu jący ,  r a t u j  z c i e m - ,  
n o f e c i  t e g o ,  k tó r y  s p la m i ł  swe u s t a  b l u i -  
n ie re tw em  ! ! !

x

\
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K
Gdym le ż a ł  na * lem l fewiadom 8traa*n eg#  
b lu ln i  errtw a» wnet mię jb  -  W
k t i r v |  sam M i  ł  •  fc c ą

• g
Z e r łe łe li  a 1 E2S2 5 -E-Dl£<2a^  mc'Jp3 
Doaioc^-t&rs ml? u r a t o w a ł a !  -

*net elamnofecl utraciły grozę 
a ich mroczne żądze odpadły odemnle . . •

Jeszcze nie zabłyeł« ml »lec*
wiem, iż eię doA zbliż? . • •

Jeazcze wszyetk* drtoła tanie w 
lecż';iwT iż ukaże ml się iąsnofek *w«J« • 

Oanalełli mi? ci,kt6rzy się stali Jąknij 
Jącyml w kwletle Tw«lm i głosy aiłuj§SiS"_ 
uały szałem w najtajniejszej głębi swojej ...

Oni  nak a za l i  ml wtakciwy kierunek » -  
z a i s t e  d z i ę k i  Twelm Jąfcnlęj§ę2f  znalazłem
wyjęcia z ciemnefeci t

J e s z c z e  A  na p®c*§tku d r o g i , k t i r a  ku 
T eble .  - ktkra ku & w i a t ł u prowadzi .

Jeszcze nlelwle wiem_Jaka ,eBt
dr*ga: wiem Jednak że doprowadzi mnie «• 
Ciebie, d* najwyższego e^lu mojeg* ... \

Oto ufam ę i_ w _os® b ie_ tęgo ,  kogek ml

zesłał na p r z e w o d n i k a !  .
Za nim podążam krokiem, Jakim ml l s c

n k a z u j e ^ . ^ ^  a r fcg (k t 6 r e  pierwej zwałem 
w ł a s n y m i * « «

21





Włosa, Iż t y l k o  mój p r z e w o d n i k  
p o t r a f i  mnie rk łe ro w a ó  na Jedyną  naprawdę 
©•Ją  właeną d r o g ę  ! -  «

J e s z c z e  ifeó muszę w m r  © k u ,  a sam,
żadnego  n i  a nam £ w i  a t ł  a •

On t y l k o ,  k tó r y  mię  p r o w a d ź  i , a d o ł p
w J a f e n i e n i u  swoim rozpoznal i  ó lady  
mej d r o g i  # -

J a k ż e  miałbym n i e  byó powolny t e m u ,k tó -  
r eg o  p o z n a j ę  w ś w i e t l e  z n i e g o  p r o ­
m ie n iu  Ją^jgm ! ?

x
0 T.V> k t ó r e g o  o d g a d u j ę , k t ó r e g o  c z u j ę  , 

k tó r e g o  J e d n ak  n i e  z n a m  J e s z c z e  -  
J a k ż e  Cl mam c o d z ień  s k ł s d a ó  d z i ę k i ,  i ż  
z e s ł a ł o !  mi p © m o c ze  I  w ~ I"ę~ t  e g ©  
p r z y b y t k u  Twego !

°> gdyby mi w c z e j n l e j , p o w ie d z ian o  , l ż  
t y l k o  M i ł  daó może p o z n a « »
n i e  ś w i a t ł a  ! *

°f  gdyby mi s z e p n i ę t o  w c z e f c n i e ' ,  
i ż  Ty, k tó r y  sam J e e t s l ,  M i ł o ś c i ą ,  
z d o ł a ł  e !  poIróITwroków wznieóó s o b i e  ś w i ę ­
t y  p r z y b y t e k  Hiłofcel

N a to m ias t  prowadzono mię do w ie lu  &wią- 
t y ń ,  a w k a ź d e j  znajdowałem kapłanów, 
k t ó r z y  g ł o s i l i  Jako$f  t o  b y ł a  J e d y n a 
T^®Ja ś w i ą t y n i a  . . .
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J a k ż e  mogłem s i ę  s p o d z ie w a ć ,ż e  o d n a j -  
d ę C 1 e b 1 e , s k o r o  w s z ę d z ie  spo tyka łem  J e -  
d y n i e  l u d z k i e  m niem anie ,  w im ie n iu  
T w © i  m wzn ios łym i  słowy s a m o  efcble 
n a d a j ą c e  Iwiąfcjpnia . . .

J a k  mogłem przeczuwać  -  o Ty, k tĆry je«** 
t e l  M i ł o ś c i ą -  i ż  mpżna j e d n a k 
s n e l e ś ć  u k r y t ą  wferśd t y c h  c iem nośc i  prawdziwą 
ś w i ą t y n i ę  Twoją 1 -  -----

D o b r f e  u k r y ł  * I  j ą  p r z e d  c i e ­
k a w o ś c i ą  au chwały ch s p o j r z e ń  i  p r a e d  
z a r o z u m i a ł o ś c i ą  - p y c h  ą ,  na k t ś r e  n a p o ty ­
kałem s i ę  w k rużgankach  św ią ty ń ,  g d a i e  l u d a k i o
kanony dumnie g ł o s z ą  j a k  Twoje ś w i ę t e  w z n io s ł e  
o b j a w i e n i e  !

L i  t  o ś ć mię o g a r n i a ,  gdy m yś lę  o nau­
kach t y c h  zaroaumialcfew, k t ś r z y  w z n i o s ł e  s łowa 
m ą d r o l c l  ł ą c a ą  z w łasną  g ł u p o t ą  
i  w T w © i  m im ie n iu  ż ą d a j ą  d l a  s i e b i e  
# a m y c h  c z c i ,  k t ś r e j  k o n i  e c n a s t a ­
n i e  wraa z końcem p o t ę g i  c i e m n o ! c i .  • •

L i  t  o ś ć mnie o g a r n i a ,  gdy myślę  o 
t y c h  w s z y  e t k i c h ,  co s i ę  t u  p r z e d  n im i  
k o rz ą  r  t y c h  c i e m n o ś c i a c h . . .

Mogą t© c z y n i ć  w d o b r e j  w ie rz e  zarŚwno 
I 3 pk i  » j j a i e n l »  l e c z  t e n  p o s i e w  
b ł ę d u ,p o d  k t ć r y  w ie rn i  o r a c z e  wciąż nowe ż ł o ­
b i ą  b r u z d y , do e t  a r ' z a  w t e n  spos&b ciemnościom 
^ c i ą ż  nowego p o k a r m u .  • .
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O gdyby m ag l i  r z e t e l n i  spoó ró d  t y c h ,  
k t ó r z y  o r z ą ,  s i e j ą  i  źną  r o z p o z n a l i  
J e s z c z e  za  dn i  s w o i c h , i ż  maprawdę parnia# wszy­

s t k i c h  e i e m n o l c i  można o d n a le ó ó  
& w i  a t  ł  a ,  można n auczyb  s i ę  o d r ó ż n i a t  
dawną M ą d r o  ó b ©d l u d z k i  ega mni emania- 
k t ó r e  im samym p r z y s ł a n i a  chwilowo ń*J wznl eł<- 
l e j s z y  sens  mądrości  ! • . .

Ale l i t o f e b  mię ogarnia również,  
gdy ayfelę o ty ch  w s z y s t k ic h ,k t ó r z y  sądzą,  i ż  
znajdą ¿ w i f t> a _ r_ m y l ie c iU -P r z ez pagn^ni^A 
któremu brak Miłafeci_ ! .

Oby i  oni  na równi ze  mną sk ierowani  
z a s t a l i  k u M l ł  a f e c i  i w  ni ej z n a l ^ l i  
k i e r e w n i  c t  w o, k tóre  J 9 d y n i  e 
prowadzió tu maże- -  -  -

0 jekże_ w ie lu  ™Idzę pogrążonych w »roku,  
dla  których p r o s z ę  o z b a w i e n i e !

e t  a r a j ą  s l ę o h w i a t ł o ,  l e c z  
c z y n ią  s t a r a n ia  t a m ,  g d z i e  n 1 g d y gc 
z n e l e i b  n i e  można - . .

b z u k a j ą  nn b ł ę d n y c h  drogach,  
a ż e  tam. ni  e  ̂znaj duj a, więc  b l u ó n i ą  . • .

i)w Jednak, który  s t^ ł  e l f  p r z e w o fi­
n t  k i  e m moim, rzekł  mi, ż e  1 ©ni będą  
k i e d y !  o d n a 1 e z 1 e n l ,  gdy c z a s  
i c h  n a d e j d z i e  •

P ro szę  więc o t o ,  aby czas i c h  r y ch le  
s i ę  w y p e ł n i ł !

K
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zWezak n i c  J e s z c z e  s a m n i e  wiera 
w ł^snege  p a z n a n i  e#

Najp ie rw  e s ®  u z n a n y  bv b rausz <5 
J t ©n * *t***y dąż do p e z n a n ia  w !i ł a l e i !

i i l e  unCLera J e s z c z e  pawi  edzl  e ! , czy o s i ą g n ę  
d u ż a  czy m a ł a , - ,  czy cofe w i e l k i e  
S •» czy ca l  n i e z n a n e #  a .

Ufara Jednak  temu, kogo l  rai z e s ł  a ł ,  
w y c z u w a m  bojlera  w n a j t a j n i e j s z y c h  
g ł ę b i a c h  sw o ich ,  że  w nim Ty s i ę  o b ja w ia s z
mej o uszy  1 że on chce duszy  maj ej  S i e b i e
objawi !  . . *

¡ • ¿ • f i f . i j i f H i i r i  widzę Już w i e l e  z ta «  
g®,c© J e s z c z e  na inny spasfeb n i e  a d s ł a n i a  s i ę  
memu w ł a s n e m u  p e zn ^ n iu

Ota n i c z e g a  n i e  p a ż ą  d a a  
Jek  t y ł k a  t ę g a  co an duszy maj e j  b l a s k ie m  
swoim r o z j a l n l a  f

Oduczyłem s i ę  p o 3 ą  d a 6 w i e d z y
^ o p u f c c l ł s  ranie d r ę c z ą c a  wola p o z «* 
H a n i a  . . .

Jed y n a  mą t r e s k ą  J e s t  i t r w a !  w 
*  i  ł  o I c i ,  a wiem na pewna, i ż  kie  dyl  a* 
s i ą g n ę  a a z n a n i  e według s i ł  ewaich ,
0 i l e  t y ł k a  n i ezmienn ie  wytrwam w M i ł a l ^ i ____

^ b y t  w i e l k ą  b y ł a  p rz e d te m  n ę- 
 ̂ z a moja , abym znowu m ia ł  u l e g a !  eędewl da

> ° z n a n i a  p o z b a w i o n e « ©
^  i  ł  o I  c i  !
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Najpierw pod pow iedz ia ło  ml p r z e c z u c i e ,  
ż d o n a j p e w n i e j  e z e g o  p o  z* 

n a n 1 a d o p r o s i *  by mogło J ed y n ie  wow- 
n ę tr z n e  p r z e ż y c i e  w K 1 ł  o |  0 1 , i ż Ś w ia t ł e  
*bjawia s i ę  t y l k o  w M i  ł  o * c 1.

Pa p r z e c z u c iu  z a ł  » r z y s z ł o  p o u c z ę «
1:1 P a wiem, i ż  t e n ,  kto mię poucza ,  arze«  
®awis do mnie c ło  wami u s t  Tw©lcho

Zbyt Jasno Jut mi s i ę  objaw ił»  abym 
18 6* w ą t p i *  j e s z c z e  o Jego Prawdzie!

X

P - ^ y 9 f n »n j <=Rt.
^ W n i 0 2 n w ' f t ^ w % »

V 1 w
£ 9 & c 1 ą ,  w n - ^
®o cn i  e t  wa w yposażyłeś  
j  nk© p o m o c n i  k 
cerau w M i ł o f e c i i

- i e  moins ich  n i e
*%dnych c z c i  d la  s i e b i e  omm, m  UEiIują
c iem nościach  narzuca* s i ę  w ich Imieniu . . .

Tyfch, k U ry c h  sam s o b ie  p r z y sp o s a b ia sz ,b y  
mogli  nieffc Twoją pomoc,Jaką może przyją*  
bou e r t e l n lk  ,p r o łn o  by szukał  wlr*a kroezącyel

^pfóń dymów k a d z id e ł  !

z n w o d n e pełń© •  
t y c h ,  których asy łaaa  

* w cał©wiekowi,żyją~  
©omocy pragnącemu l 
p o z n c Ś ,c h o c ia ż  wie lu  
samych u s i ł u j ą  w tych

m i ,
« t e

n i e  można Ich t e ż  zna le* *  pomiędzy t  y -  
k t i 'r*  ̂ w p s t r e j  m ieszan iny  s ł* w  p 1 s m ■ 

o f i s w n y c h  tworzą n s u k ę,wyfla*
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w y p e ł n i a j ą c ą ,  p©d Jakim W a r  u n k lem
t e n ,  k to  n o s i  o b l ic z®  zw i^rzęc i©  l u d z k i  eg©,
maże r i ę  d o p i e r o  wykazał  Jak© c z ł  •  w l e k  
wobec s i e b i e  sameg© ©r©z wobec In n y ch .  -  -

K r ó l  © m l  zapewne £§ c i ,  co 
s ł u ż ą  T w © J e j  m ą d ro ś c i  !

P o u c z a j ą  •  n i  , J « k  ze  zwie­
r z ę c i a  l u d z k i e g o  z t r z a ry w z rw e b tw  s tw arzać?  
s o b i e  p o c z ą t e k  w W i e c z n o ś c i !

Zaprawdę o b e J 1 1  ̂ s i ę  on i  
m o g ą  bez  p u r p u r y , ©  z ł o t e ?  i  
g r o n o s t a j e  n i e  są  t u  p o t r z e b ^  
ne  d© wykazania  k r ó l e w s k i e j  
g o d n o ś c i  wszys tk im  tym, k t ó r z y  są  
g o d n i  p o w i e r z y ł  s i ę  i c h  p r z e w o d ­
n i c t w u  • • •

* Królestw® * i c h  n i e  J e s t  z teg© 
ś w i a t a ,  a z c  k o l  w i e k  wszyscy t u  na  tym fewie* 
c l e  noszą  w s o b i e  k r Ó l e w s k o f e ł  
Jak© d z i  e d z i c t w  o , c z y n i ą c e  z 
w s z e l k i c h  pozorów z i e m s k i e j  k ró  -
lewckofecl Jeno  czczą  m askaradę  . --------

Kie t r z e b a  s z u k a ł  p o t w i e r d z e n i a  i c h  
n a u k  w s t a r o d a w n y c h  
p i s m a c h ,  p r z e c i w n i e  pleme t e  p o z o s t a ­
j ą  m a r t w y m  d o r o b k i e m  d o p u ty ,  

aż Jeden  z t y c h ,  k t ó r y c h  Ty z s y ł a s z  * §  o J 
s i ę  c z a s y  w y p e ł n i ą  o b u ­
d z i  s e n s  dawnych wyrazów do nowego

ż y c i a  . • •
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Dziękować c i  pragnę w i e c z n i e  •  
W i e k u i s t y ,  lżefc n i e  b aczy ł  na 
b l u ł n i e r s t w ©  moje i  z e s ł a ł  e l  
mi d o s to jn e g o  o p i e k u n a  z zastęp u
swych J a f e n i e j ą c y c h  !

W n i  m poznałem !í i  H  H  »któr*
je d y n ie  meé a poprowadzi?* mię ku S « 1 a t -  
ł  u . . .

ii u T o b i e »  który nam Jes t e  I 
£ w i  a t  ł  e m » który sam J e s t e l

M i ł o  f e c i ą !  -  •  ^

x
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C h w a ł a  T © b i  ©, kt4reg© t e r a z  
znam,gdy pierwej jen© p r z e c z u w a f c
Cieb ie  mogłem . . .

C h w a ł a  T o b i e ,  którego  ©t© 
rozooznsj  ę w s^mym ©obi©,gdy przedtem jen© 
w i e r z y ć *  w C ieb ie  mogłem! -  „ .

C h w a ł a  T © b i e ,  łt^reg© ©ta w 
f l ° j  t a j n i e  j s z y c h  g ł ę b i  acn 
swoich od n a la z łem ,gdy pierwej szukałem Cle 
n a W e w n ą t r z  !

x
° t o  we ornie mam C i e b i e  s a m e -  

6 •  J?ko T^eg© & w 1 a t  ł  & i s k rę  erom* ¿>6« 
ną~ C ie b ie  m©£©go B o g a  Ż y w e g •  !

uto  w sze lk ie  ciemności r o z j e l n i ł y  mi 
s ię  w & w i  e t  1 © Twoim !

Teraz widzę przed sobą d rogę ,  k t 6 r ą  
orzebyts muszę, aby k iedyś  s t ab s i ę  w Krb ~
1 e s tw i© Twoim n a  n d w o s p ł  © d z ©• 
n y m przez  C i  © b i  ©. -  a fey n a r  e -
d 21 1 & s l S ponownie w S w i  e t  1  ©

Tw@ira ! . . .

Ty, kt&ry s a m  s i ę  we mnie nar©- 
dzi łe fe ,  b ę d z ie s z  r o d z i  c i  e l  e m
moim. -  w ie c z n le ^ B ą m ^ s ie b ie
* a s i e b i e  p ło d z ą c  m n i e  
ku w ieczn ie  n o w y m  n a
*  # w i  © t l e  T w o i m

we mnie ro d zą c  
w s © b i  © 

r o d z i n o m  
!
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P c z n s n i e  s p ły n ę ło  n? ranie z MU® l e i ,  
ktbrą T y  s a m  j e s t e l ,  Tv, % kt6ryra e i ę  
ot o czuję zjednoczony w n a j t ą j n i  ej«* 
s z y c h  g ł ę b i a c h  swoich !

II i  ł  o i ' l  cudu_tego_dokonoła_!
M i ł u j ą c y  z jed n o czy ł  t
W M i  ł  ® I c i  sp ły n ę ło  na mnie & wiat i*:

x
Oto c i e m n o !  c i ,  © ta cza ją ce  w szy s t ­

ko co z i e m s k ie ,  r ® z J a f e n i ł y r a i  s i ę
i  mogę pogrążonym mroku ukaz a h IwiatJ® !

Chcę w i e l o i !  o Tobi e, Ti ekui r t y , wszystkim  
Szukającym C ie b ie ,  a wszystkim dążącym <3®
& w i  a t  ł  a, skoro już trw ają  w ¡ f i - f - f i j l  
m&wi! chcę « drodze do n iego  wiodącej !

x
T M i ł o f e c l  Jeno s z c z ę l c i e  wasze ł

U  mm mm mm -m  mm mm ~m 4H

W M i ł o l c i  jeno zbaw ien ie  z n a j d z i s -
c l e  i

W M i ł o ś c i  Jeno s p ł y n i e  na was 
pewne p o z n a n i e  ! 

x
G o t u j c ie  s i ę  wszyscy ,  co ku £ w 1 a t -  

ł  u dążycie ,d© wzbudzenia w s o b i e  M iłe lc iT  
. Tylko wfcwezae , gdy sami t r w a c ie  w & i  ** 

ł  o fc c i ,m o ż e  was Mlłolfc w i e c z y s t a  
obudzi!  do ż y c ia  nowego t - - -

Dopiero gdy przebywacie  w ¿JLłofeci mogą 
wae d o e i ę g n ą k ^ i ^ u J , kt&rzy w tych c i  emn®fe- 
c ia c h  n o szą  w s o b ie  J a s n o I 6 B w is t ła  t
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Oni sami z a i s t e  są już w M i  ł  0 % c l
1 ty lko  w M l ł o f e e i  d z i a ł a j  Ea 
aaoinl ! * e

o o / r I l k * . n a .  “  i ł  * Ł e 1 « i i  c a ł a■ ę g e  ^ u c h «  l a  przekazana !
Zocr-awdę i -  p o t r a f i ą  oni  zna le ł f t  k a ż * - .

f - ! ’ k t 4 r j  4t , U ł i i ' i  i  n u
Ch S m U l S b  «by by i  p r z e z  n i c h  z n a l e z i o n y !

^ I ł e f e o i a  1 lano  a r«> ^ } same J e s t
6 lą  1 •Jen® z * i * » * e i  wznieca życ ie*  we

r ; ? r .  ? •  *  * « < » ' . » .  ^
- 6 o 1 ,  1 o żadnym z z owych n i - i "

*aoomnle6 ni© mogą t . . °  v
K t °  Jednak n i e  ¿v1e  to ¿i i  > . ł „ « n „ i,t©mu

H  " Z i  T l  ! dS WB2eliCle " * « *  W h > a . l ,- : n i e ,  gdyż j e s z c z e  n i e  z a b ł y s ł a  j  

s  * 1 a z d a « i r e f e w i  *~c~i .  ,
o j r z e ł  by go wprowadzi J na drogę

Bardzo w ie lu  w o ł a ł o  
z n e l e z i © n i ,  aczkelwi^ir  « ^ , < - , 1  . ”L1
i «  u  - • * -  ■«

Inni J M n .»  t r . , 1 1  ,  ,  ,  o „ .  j  „
z n « le * le n o  i c h  w a i ł o j c l ,  nadszedł- ni ■ t r z e * - n i .  „ w „ nadszedł  n i e s p o ,

i *  ■ 0 3 " 1 -  1

a p r z e 5 r T J P,,t W ,p r ^ 7 l i  *" Aninżhadrogap r z e c i e  każdy wspinaj  s i ę  ,D0 n i« i
> ‘>•■'-.1 *d s i e b i e  wszelką zbyt  p ewną * ’
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Zbyt pewną w w s i e b i e  wiedzę i  baczy 3 eno f 
m  k t l r y  z pewno I-
c lą  poprowadzi!  go -rzwyż p o t r a f i ,  o i l e  zna­
l e z i o n y  z o s t a ł  w M i ł o ś c i ,  . .

S i e  ł u d ź c i e  d e  Jednak n a d z i e j ą , ż e  k i e -  a 
dykolwiek z d o ł a c i e  e a m i  z n a 1 t 1* 1 c * 
doa6ki w a s  s a m y c h  J e s z c z e  n i e  zna-  
lez ion/S/w M i ł o ś c i  ¿11 *

A znajdą was, skoro n i e u s t a n n i e  trwa!  
b ę d z i e c i e  w M i ł o !  c i  1

x
D zięk i  Ci składa c a łe  J e s t e s t w o  moje 

0 J i e k u i g t y , iżefe n i e  o p u ś c i ł  
cz łow iek a  w c iem nościach  !

Wszystkim żyjącym w M i ł o ś c i  
z s y ł a s z  uomoc swoją !

Tezy scy w M i  ł  o ? c i  trwający z n a j ­
dą p r z e w o d n i c t w ©  ku tw ią t łu ^ f

x
Tyl J e s t  M i ł o ś c i ą ,  -
Ty ś w i a t ł e m ,
kt ^re  z M i ł o  l e i  £$ł$,4? ż y j e !
Oto świadomie n o szę  Cię w e o b i  e ,  

znam C ie b ie ,  Jak s i e b i e  s a m e g o !
W samym so b ie  zjednoczonym jestem z 

Tobą, z r o d z i ł e ś  s i ę  we mnie d la  mej duszy
W ś w i e t l e  twoim wolno ml o g 1 i 

d a !  Tw6j m a jes ta t  -  rozw arłeś  mi oczy 
ducha mego . . .
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Widzę Cię o W iek u is te  P r s fe w i  a t  ł  ®f
w B y c ie  samo d l i  s i e b i e  n i e o b j ę t e ,  -  a l e  
jak® P r a e ł  © w o w ie c z n ie  s i e b i e  po j­
mujące,  . •
Ukazujesz  mi jak Prasłow© wie rzn ie  wypowiada 
* Człowieka w ie k u is te g o  41 ! 
z ducha zrodzonego w i e c z n i e  w 
D u c h u  p r z e b y w a j ą c e g o .

Ukazujesz mi, jak duch c z ło w ie c z y  
w tych  c iem ności  ach j e s t  jeno świadectwem 
•weg© * W iekuistego Człow ieka ,-  S ta rca  

, -  HOj ca"* w szys tk ich  Twoich 
J a ś n i e j ą c y c h .  . .

P r z e z e ń  d u c h  c z ł o w i e k a  
t e j  z iem i mo* o o o ją ś  C ieb ie  w so b ie  s » a y x . . .

zgotował eś mi zbywi eni e 

Ii*S*J9iL zes łany  mi z o r t e ł  ®rzo\vodąik. 

x
T y  j e d y n i e  J e s t e ś  

B y t u j ą c y  i
Jako P r a s ł o w o  objawiasz  s i ę  

s i e b i e  s a m e g o .  * .

* W C i ł  « w i e k u  W i  e k u i  s« 
t y m  tworzysz  s o b i e  o b ja w ie n ie  F ra s ło w s ,  
i  t o  objawieni© c b J a -  (
r  ± a z s i e b i e  c a ł e  h i e r a r c h i e
duchów wysokich aź do ducha lu d z k ie g o  t e j

z iem i  . . .
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p q k 5 } i  t w ó r z  e n i  e są  w Tobie* ••
P o k o j e m Jeete fc  w B jj c i  e ewoim,Jako
t  w & r r  c ę wypowiada s i ę  P ** a £ ^ ® w • • ♦ •

* M ę ż e m i  n i e w i a s t ą  *Jestoefc 
w Byciem swoim, o Ty, P r a t w i a t ł o  
w i e k u i s t e , T y ,  p raw ie cz n y  D u c h u  P r a w ­
d y ,  Ty, kt&ry sam Jeetefe ivi i  ł  o fe c i  ą*** 

tt H ę ż a i  n l e w i a t ę *  wypowiada 
P r a  s ł o w o  . . .

“ M ę ż e m  1 n i e w i a s t ą 1* J e s t
C z ł o w i e k  Wieczny . . .

x
J ed y n ie  J-k© i s k r ę  p r o m ien is tą  bw ia t ła  

Twego mogę wy t rzym a  6 b l a s k  m a j e s t a t u  Twego.*.
Tak oto jes tefc  ze  mną z ,/j e d n o e * ®- 

n y ,J a k o  mój B 5 g ż y w y  !
W t o b i e  p o z n a j ę ,  i ż  owa li i ł  o h h , k t  &rą 

Ty s a m  J e c t e l f ż ą d a  zaw sze  c z y n u  1 
d z i a ł a n i a  w mądrym spokoju . . .

Widzę, Jak w s z e lk i e  poznanie  bezowocne 
j e s t  i  b e a w s r t o l e io  e , j e > l i  n i e  ma o p a r c ie  
w Tobie ,ktfcry J e s t e f e M i ł o f e c i ą !

Ten t y lk o  J e s t  d z i ś  ł a j ą c y m  w 
M i  ł  o Is c i ,  k to  s i ę  wykaże c z y n y a 
M i  ł  O I C i  I

Ty n i e  u i n a j e e s  ¿ u b i § c y ch„wvgody^marsy-  
- S ^ e l ł *  u p a j a j ą c y c h  s i ę  Jeno u c z u c i a m i  

k t S r e  n i « mogą mi e& żadnych n a s t ę p s t w ;  -  ta  
bowiem s i ł a  t w ó r c z a , k t 6 r ą  duch l u d z k i  od
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C ie b ie  przejrau j e,musi w d s l s z y m  
c i ą g u  d z i a ł a !  t w ó r c z o . . .

Kto innym p r a g n ie  o  a d a S, ce sam 
©trzymał,  ten otrzyma w i  ę c e j -  kto s a l  
t y l k o  d i s  s i e b i e  chce  t o  aa- 
trzyma!,  ten  j e  u t r a c i  . • •

M ą d r z e d z i a ł a j ą  wysokie moce IwOj«; 
- a z płożone są w Twej wol i  . . .

Jako e ło h c e  ! l e  promienie  s w o j e , tak Ty  

wysyłasz  swe moce; n ie  są już one w Tobie ,  
l e c z  Ty w n ich  j e s t e b  p r z e c i e

We w s z y s tk ic h  kwiatach d z i a ł a j ą  one jed­
nakowo -  i  t e  ciemnafcci r&wnież są p e ł n e  i c h  
d z i a ł a n i a  . . .

M i  ł  o h 6 j e s t  i c h  n a jw n ę trz n ie j sa y a  
prawem -  temu j e n o ,k t o  trwa w M i  ł  o fe c 1 ,
^ogą one s ł u ż y ! . . .

x
Z a i s t e ,  duch cz łow ieczy  n i e  może s i ę  

w y o d r ę b n i  bf  •oderwać / ze l w i ę t a  Du­
cha -  cokolwiek j e s t  z D u c h a  z r o « 
c 2 o n e , jednakim eżvwicne b ę d z ie  życiem.

Nlerozsądn j e s t , k to  o o e tę p u je  ta k ,  
iek b -  możliwa ^laft było  o d ł ą c z e n i  e
s i ę  od c e ł  d c i  f  -

lUgroz?jiT!ne j e e t  w s z e lk i e  daźen ie ,k t f tre  
chce o d r z u c i !  wspólnotę  !
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N i e r o z u m n y  J e s t  k^źdy czyn,
sam p r z e z  s i ę  wartościowy, J efeli s i ę  

n ie  s t o s u j e  do prswa M i ł o ś c i  Jednoczą­
cego wszystko c o  du cna we !

P ełno  J e s t  ta k ic h  n i ©rozumnych caynó^ 
w c iem nośc iach  Î

^ i ,  kt&rzy śn ią  w ©omroce, wysnuwają 
s o b i e  w snach odosobnione światy -  każdy 
według życzeń i  peżądafc swoich . . .

Tak oto każdy ich czyn m a r t  wep j e s t  
t r u d e m  -  s i ł y  ż y w o t n e  n i  « 
są z i ch  czynem związane ! . . .

x
0 ny» d u c h y l u d z k i  i ,  

w c i e m n o ś c i a c h  zrodzone a 
ś w i a t ł a  pragnące ,  w i e d ł c i e ,  i ż  s i e c z n e  s i ł y  
IXicha będą waezeral s ługam i,  o i l e  każdy 
czyn wasz trw eś  będz ie  w M i ł o ś c i  *

O sta teczną  2 obudkj_ WR2„ i k i eg0 
czynu musi byś U  i  ł  o  ś cf , J e ś l i  c z y n  
wasz ma s ł u ż y 6 wysoką p o. n o cą •

* a w y ż y n a c h  d z i a ł a j ą  o 1 ł  y
Ł u c h a ,  k t 6 r e  v;am pomocne byś mogą.-  
t  worzą ©ne p r z y c z y n y  w s z e lk ie g o  
 ̂ ? i  a > ? n i  a w tym ziemskim świeci© . . .

Tam g d z i e  one d z i a ł a  Ją, ni© s i ę ga wasze 
w^ł,. . i « . ,  t©m t j l k o  i ® © u k s czynu wasz©- 

w2nie^- si«? może ku Owym wyczynom,© i i e
p o ch o d z i  z M i ł a | c i ! . . #
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Wysokie s i ł y  duchowe będą zawsze na 
u s ł u g i  wasze,  gdy czyn wasz b ę d z ie  po­
zostaw ał  w h a r m o n i i  a p r a w e m  
0  u c h a opartym na M i ł o f e c i  ł

Wszystko c© n i e  chce s i ę  z jednoczyć  
a Mit dem ¿11 / z e a ł o f e c l ą  w Mi » ?  
ł  o |  c i , d z i a ł a  n ie ja k o  w próżni* -  n i  r 
z n a j d z i e  s i ę  J e g o  fc 1 « d U 
w k r ó l e s t w i e  D u c h a  !

¿ch, w i e l e  j e s t  czynów uchodzących w 
mniemaniu cz ło w iek a  za * w i e l k i e  1 mądre11 -  
a l o  w K ró les tw ie  Ducha one jakby nigdy n i e  
i s t n i a ł y  !

P o z o r e m  i  c i e n i  e m j  euo 
b y ło  i ch  d z i a ł a n i e  i  t y l k o  p o z o r e m  i
c i e n i e m  mogą nadal  za iam uls  s łu ży ć  !

Nie  z M i  ł  o ć c i  b y ły  zrodzcne> 
a t y l k o  t e ,  co s i ę  wywodzi z  i! i  ł  o fe c i ,  d*'
^ 1 ł  o I c 1 powraca ! • • •

x
Nie s ł a w a  w ie lk ic h  czynów 

t o r u j e  d ro g ę  ku Łwi « t ł u  ; -  J ed y n ie  czyn 
^ i  ł  o |  c i  zwycięża mroki !

i  ł  o fe ć wyzwala z mroków fcmierci* 
-  przezw ycięża  grozę  kwiatów podziemnych !

Gdziekolwiek M i  ł  o  ć 6 objawia  
sxę  w ęz g n lę  t r .a  z n a j d u j ą  p r z e w o 3 n l -  
0 y t e g e ,  czarni k rokam i  klsrowpfc n a j ą  . . .
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Kierowa?, f 0  będą ku & * i  a t  ł  «
wiecznemu i  ku owemu B O z n s n i u ,  
kthTt> J e <i y n fe e d a je  p a « n ó H l

t s o z n - n l  a /  ł , °  fe c l  e i ę  t a k i epo«n©nle d is  niego •  w ® i  ł  © fe c i
2 H&l 025 i  o fi 0 J 40
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- s z y s t k i m ,  k t ó r z y  dążą  do Ś w i a t ł a ,  woln®
111 ® bw ie lc i fc , iż  z n a jd ą  z b * w i  e n i 8 !

W szy s tk im ,k tó rz y  ż y j ą  w M l ł  « l e i ,  
mo£ę r z e c ,  i ż  z n a j d ą  p o z n a n i  e ,  kt&re 
j e d y n i  o d a j e  p e w n o I 6 !

Z b l i ż a  s i ę  ©to c za s  s p e ł n i e n i a
1 c z « e ł a t w i e j s z e g o  o e 1 ą g ~ 
C i ę c i a  !

Zawsze^przed zb l iżan iem  s i ę  t a k i c h  
eaae&w zdwojono bywa moc jootwor4y_ci  emnoferl. . .

Panoszy s i ę  i c h  panowanie ,  pyk i c h  b u d z i  
®gr®zę . . .

Ze w s z y s tk i c h  grobów i Jam»wygrzebują  
na l w i ą t  p lu g a s tw o .  -  z a t r u w a j ą  p o w i e t r z e  
Jadowitymi wyziewami • • .

^ r ^ ^ g ę  1 p r z e r a ż e n i e  
^Ja na k u l i  z i e m s k i e j  «• b r u t a l n i e  d e p c zą  

wp2 e lk ą  n a d z i e j ę .
Lecz zap raw d ę ,  d n i  i c h  władzy r ą  Już 

|J® U c 2 o n e ; przęjy ewe w ł  a & n e o k r u c i e ń s tw a  
1?54 Jkj-  z a g \a /d  % i  e t

J e s z c z e .n i . f i  z a d ł a w i ł y  s i ę  z*rem ew®im;
Ja«zr-7 fl i c h  ż a r ł o c z n e  krwawe p a s z c z e  p o ż ą d a ją  

^ 1 e ż e J g o r ą c e j  k r w i . . .
J e s z c z e  d y sz ą  ro z d ę ty m i  nozdrzam i  -

P ły e h efc J e s z c z e  i c h  r y k i  w s t r a s z l i w y c h  ciem- 
n° l c i a c h  . . #
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J  e d n s k dn i  I c h  m ają  s i ę  Już ku koiu
'«■y1—-

c©wi 1 moc i c h  z łam ana;  .  w o s t a t n i c h  ekuczach  
u n i c e s t w i a j ą  s i e b i e  J a s n y m i  łab am i  . . .

O z a s y  s p e ł n i e n i a  z b l i ż a j ą  
s i ę  w r e s z c i e ;  -  n i e  d a j ą  one w ięce j  k p r a i 6  
potworom c iem no¿c l  . • •

G ło s  M i ł o f e c i n i e  b ę d z ie  Już  z g łu ­
szony, ch©6 potwory o t c h ł a n i  wciąż J e s z c z e  
s i e j ą  wfer6d dusz t rw o g ę  . . .

Z d e c h  n ą  one n a r e s z c i e ,  a M i  ł  ofe6 
uowe s tworzy  ż y c i e  t • • •

Wtedy każdy eam zn& Jdzie  w s o b i  e 
k i e r o w n i  c t  w ©, •  k t&re  w o ła ł  w cza ­
sach  m in io n e j  n i e d o l i » k i e d y  go i z u k a ł  na 
z e w n ą t r z  w c l e m n o f e c i a c h !

Wtedy, po d n i a c h  t rw o g i  i  p r z e r a ż e n i a ,  
każdy znowu p r z y j d z i e  d o  s i e b i e ; ©  
w M i ł e f e c i  z n a j d z i e  d ro g ę  ku Ś w ia t łu ?  -

Nie z d o ł a ł a  J e s z c z e  c i e m n  ofe6

P o c h ł o n ą ć  Ś w i a t ł a ;  i  p r z e n ig d y  
^ • c h ł o n g o  n i e  może • . .

Było  ©no Jeno p rze z  c z a e  d łu ż s z y  u t  a- 
3 o n e , J a k o  że  miłowano w ię c e j  ciemnofefc n iż  
ś w i a t ł o  . . .

Chciano p o z n a n i e  b e »  M i .  
ł  o fe c i ,  a n i e  s i e d z i a n o  i ż  w s z e l k i e  p e w* 
n e p o z n a n i e  t y l k o  z M i ł e f c c i  p o c h o d z i . .
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Wznies iono s i ę  nawet  b a rd a #  w y  s o k #  
wfer&d n i e u s t a n n e j  c i e m n o ś c i  i  d ©- 
® e c a n •  s i ę  w s z y s tk i e g o ,  co t y l k o  w mroku 
® d n a l e i 6  s i ę  d a j e  . . .

Umiano sob&e n a d e r  p o m y s ł © -  
w •  ^adzife w c i e m n o t ! , zdawał© s i ę ,  że bez  
k ^ i a t ł a  można s i ę  Już obejfefe • • ,

G-rzeban© s i ę  w odmętach c i  e m n o f c c i  
s z u k a j ą c  p o k a rm u ,k t6 ry  s łu ż y  Jen© żyjącym w
£ © m r  © c e , . ,

Zdawało s i ę ,  ż e  o s i ą g n  i  ę t o  
b e z p i e c z e ń s t w o  i  ©panowano w sze l ­
k i e  okropnofeci; i  ż e  p o t w o r y  c i e m -  
n ® f e c i  są z w y c i ę ż o n e . . .

Ach, z w o d n i c z e  t o b y ło  z ł  u-  
3 z e n i  e , a c i  co s i e b i e  tak o szu k iw a l i  , 
n i e  z d a w a l i  s o b i e  z tego  
8 W r a w y !

Na c ie lskach  smokŁw ta ń czy l i  tańce sza- 
l®ne -  a grzbiety  fepiących(potw©r&w za grunt
b « z p i e c z n y  Uważali . . .^  '; ;

w n e g ła j  dopiero  g r o z i e  p o z n a l i ,  co a l  811. r /
swoimi nogami# -  b e s t i e  do żeru zbudzone 

otrząsnęły z s ie b ie  tańcerzy . . .
' i 1 ¡j.̂ ' ; l

i Tak d o sz l i  do przebudzenia , do prz e-
dz^pnl - wferńd ciemnofecl • z biadaniem spoglą-

„
/ /

/ A
t a

»
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A

s p o g l ą d a l i  w£9Jem na s i e b i e  -  i c h  s k a r g i  bo­
l e s n e  p r z e n i k a ł y  p r z e z  g ru b e  m u ry , Ja  ko w ichru
v' g i r a c h  ż a ł o s n e  wycie  l • •

lis czymże t e r a z  m i e l i  s t. a n ą  k 9 

sk o re  g r u n t  k t i r y  im s ł u ż y ł  d *11 a h  -  .
c a ,  z a c h w i a ł  s i ę  pod i c h  s tep am i!

G dzież  m i e l i  t e r a z  znale t fc  p u n k t  
o o a r  c i  a ,  skoro  w szy s tk o ,  co u w a ż a l i  za  
n iew zruszer j j ie  p e w n e  chw ia ł  s i ę  o to  po­
c z ę ł o  ? -4 4  4

Ach e t r a z z n a  t o  b y ł a  n i e d o l a ,  n i e  wia­
domo b y ł e  g d z i e  i  Jak  s t a n ą ł  mocną s t o p ą , . .

i  w i  9 t  ł  ® b y ł e  p r z e c i e  i  z a 
d n i  o w y c h  b l i s k i e  tym w s z y e t  k im, 
k t& rzy  t r w a l i  w M i ł o f e c i  -  n i e d o l a  innych 
d o tk n ą ć  Ich  n i e  mogła • . .

Zaduch g n i j ą c y c h  c i ^ ł  w ż e ra ł  c i ę  we 
■wszystkie zmysły -  Jeno t y c h ,  co w M i  ł  e i -  
c i  ż y l i ,  n i e  mlgł  d o s i ę g n ą ć  . . .

L i  t  o h k i c h  z a i s t e  n i e  m ia ła  g r a n i c ,  
a z ł o i l i  we l e i  o p a d a ł  u i c h  e tbp  . . .

W i d z i e l i  p r z e d  sobą p i ę t r z ą c e  s i ę  n i e ­
wymowną z g r o z ę ;  -  j ak na w i d o w i  s-  
fc o p a t r z e l i  n a e t r - a c h j  p i e k i e ł . .

m ia ł a  r z e c  i c h  d u s z a ,  widząc J a k  
n a jw y ższ a  godnełfc l u d z k a  niby l i c h y  łachm an

46
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rz ,,? on'‘' "była na l o s  priypadku-t 
jekażby m us ia ła  fbyb  i c h  p o t  ę .g r ,  aby 

temu zcpobipdz ? . . .
O i  ę ż a r e m  b y ł  o d l  nich t o ,  

c s d l a i n  n y  c h b y ło  t y l k o  w eso łą  I g r a ­
s z k ą -  2L*3Ł'riS££i2f_wee^lu innych wyczu­
w al i  dech etęchjLizny grobowej ! . . •

N i e w i e l u  ty lk o  d ą ż y ło  w tych  
nz aea^h do suk m l  a Ś w i a t ł a  w M i -  
ł  3 i  c i  • . j .

N i  e w i  e 1 u ty lk o  w tych  czasach  
poznało  Już m p c , jaką jeno M i  ł  o |  6 
d ■ ■ J e • • •

N i e w i e l u  t y l k o  zrozumieć c h c ia ­
ł a .  J-ż Ś w i a t ł o  ż y je  jeno z M i ł o i c i ” ?

x
Wszyscy) i n n i  w swawolnej r o z p u lc i e  

p? u k - l i  n ie d o r zeczn eg o  s p e ł n i e n i a  swych bez­
wstydnych p r  a g n i e h - ż e  S6g, o ktSr^gl  
eami m bwil i ,  jakoby był M i ł o  \ c i  ą s ł u ­
ż y ł  im jeno aa poferednika w ich  l l e p e j  n i  e- 
n a w i  I c i  • . .
; u d z i e  p o d z i a l i  s i ą ci ,̂ spoferb d  n i c h ,
którzy  niegdjrfe przynajmniej  w“ "s ł  o w a c h 
O p ie r a l i  M i  ł  o |  6 ? \

b y l i  o w i , co ongi za dawnych 
C2aei>w r s i - U ,  iż  p © g r z e b ** 1 i  w sze l ­
ką n i  e n  ̂ w i , s , 6 ?

1
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Ach, u * a d t  y c z ł o w i e k  z i  era- 
f k i  w ciemnych por-ęd ach swoich był zawszev>r; -
niewoln ik iem  zwierzęco  l e i  * -  w głębokiem z 
z a m r o c z e n i  u c h e łp i  s i ę  >c wą "g o d-
n o k c i  ą 1 u d z k ą 41 a sroży s i ę  g o ­
r z e j  n iż  każde i n n e  zw ierzę  ! . . .

x
Wprawdzie l i c z n i  już przedtem wyruszy­

l i  np ^oszukiwanie  * Prawdy1* .
Ł ą d z i l i ,  I ż  j z n a j d ą  w p o z ­

n a n i u  p o z b a w i o n y m  l i i ło fec i .
^eh, żaden z n ich  n ie  w i e d z i a ł ,  i ż  

i s t n i e j ę  p o z n a n i e  i n n e g o  ro­
d za ju ,  ktŁre JteflsBlj? d^Je pewno 16 - - n i e  wie­
d z i a ł  żaden, i ż  sam e i  9 b i  e p ierwej mu­
s i a ł b y  w yprłboya ł ,  by mógł s i ę  z b l i ż y ł  k i e ­
dy! d© t e g o  p o znan ia ,  któremu matką 
J e s t  M 1 ł  o |  ł  » , . .

x X
Lecz © t o  nadszed ł  ¿z as e p e ł  n i e  

n i  a ; o o l i c z o n e  są z a i s t e  dni c i e m n o ś c i ! . . .

^potrzyj  poza s i e b i e  jak daleko okiem 
s i ę g n ą ł  m ożesz , p r h ż n o jednak szukał  
b ę d z i e s z  początku dni c i e f h o l c l  !

2 b y t  d ł  u g fr t r w a ły  c^asy mroku!
Ale o to  nadchodzi ich. k o n ie c , \  a gdy s i ę

8 K 0 c z ą ,  żadna moc p i e k i e l n e  n i e  zdoła  
i c h  znbw p r a y w r ł c i ł  ! . . .
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Wiedz o t o ,  c z a s y  s p e ł n i e n i a  
o w i e l e  d ł u ż e j  t r w a f c  b ę d ą ,n iż  
c a ł y  czas  m r o k u  n i e w i e d z y !

x
N i e w y m o w n i e  d ł u g o  t rw a ł  

t e n  mr©k !
Ii i e  s k o ń c z e n i e  d ł u g i  

wydał e ię  tym, ktfcrzy w i e r z y l i  w r y c h ł e
z w y c i ę s t w o  Ś w i a t ł a !  . . .

A p r z e c i e ż  c z a s  s p e ł n i e -  
n i  s , k t 4 r y  ot© nad c h o d z i , n i  ewy s ł o w n i e  d łu ­
ż e j  trwafc b ę d z i e , n i ż  p o p r z e d n i e  c z a s y  
m r o k u .  • • •

x
W t y c h  nowych c z a s a c h  n a r e s z c i e  

o tw o r z ą  s i ę  s e r c a !
W t y c h  n a d c h e d z ą c y c h  

c z a s a c h  z n a j d z i e  n a r e s z c i e  M I  ł  o fcfc 
s e r c a  r o w a r t e ,  gotowe n a  j e j  p r z y ­
j ę c i e  !

W i e l u  z t y c h ,  ce na  krfctko p r z e d  
tym niedawnym czasem z a l e d w ie  w i  e r z y  fc 
m o g l i  w ii w i  o t  ł  # , k r o c z ą  ju ż  o t o  sercem 
m i łu jący m  k u p o z n a n i u  Ś w i a t ł a *

M i  ł  o fe fc p o t r a f i ł a  zdobyfc i c h  d l a  
s i e b i e  -  c i e m n o f e c i  u t r a c i ł y  
w s z e lk ą  moc nad n im i  ! . . .

4 9
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/

Z dniem każdym c o r a z  w i ę c e j  
“k u j ą c y  c h  sp o ty k a ć  będziemy na 

j e j  d r a d z e  •
Z a i s t e ,  ujrzeszy i  eh_ n a i w n o  wstępu­

j ą c y c h  na t ę  d ro g ę ,  prowadzonych p r z e z  
p r z e w o d n i k a ,  z p r o m i e n ­
n y m  o k i e m  k r o c z y b bęaą  sw oją  d rag ą  
ku Ś w i a t ł u  ! . , ♦

x
r a  n i c h  p o z n a j ą  wnet i  i  n n i , ż e  

n i  e w p o d  a b ł o c z n y c h  w y ż y ~ 
n a rs h  k r ó l u j e  Ś w i a t ł o  ! . . .

&  eą  j e s z c z e  U w ię z ie n i  w mroku i  
po omacku n i  pewnie  s z u k a j ą  j e s z c z e  owoc6« 
p o z n a n i  z c iemnoŁci  z ro d z o n y c h ,  
s p o s t r z e g ą  wkrS!ce,iż  nawet  mrok t e g o  ż y c i a  
z ie m s k ie g o  r o z j a ś n i a  s i ę  d l a  
k a żd e g o ,  k to  ż y j e w M  i  ł  o fe c i  , k t o  z n a l a z ł  
w n i e j  p o z n a n i e  Ś w i a t ł a , , .

x
Wtedy i  on i ,m rok iem  z m ę c z e n i , d o jd ą  do 

M i  ł  o I  c i t
i  on i  t a k ż e  d n i ?  pewnego, w ty c h  c za -  

sach  s p e ł n i e n i a  z n a l e z i e n i  będą  w I f l tw ingt lT T .1
Zaprawdę i  oni  r6wnieź grzębywa6 be~

" MłkflfSA , w e^ y f 5 - f - r i e  z n a Jdą  p r z e -  
J S S ^ ł P i S L  » k t 6 r e  i c h " k u “ Ś w ia t łu  s k i e r u j e ! i .

obudz i  i c h  ko ży­
c i a  nowego ! . , .

° § Fi<9ci i c h  f a l b o ­
wiem ż y j ą  w m i  r r r r r T . . .

*m
5 0

X
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i

Mylą s i ę  i  z łym i  t łu m a c z e n ia m i  znaków są  
¥ ^ y e l f  k t&rzy r o j ą  s o b i e ,  i ż  w s z e 1-

k i e  c ie m n o śc i  tu  na z ie m i  z w y c i ę ż a ­
n e  b y fc m o g ą .  . .

Daremna J e s t  t a  w a lk a ; -  noc grozy  zaw­
s z e  p o z o s t a j e  na swoiip m ie j s c u  ! . . .

Dop&ki l u d z i e  ż y j ą  na t e j  z i e m i , z a w s z e  
s n a j ^ ą  s i ę  i  t a c y ,  ktferzy b a r d z i e j  u f a j ą
n o c y  n i ż  d n i o w i  Jasnemu ! -  -  «

K a ż d y  Jednak  k to  p o z n a ł  M i  ł  o fe fc
i  w n i e j  z n a l a z ł  & w 1 a t  ł  o t p o m n a -  
ż a z a i s t e  w p a ł1 s t  
f c c i  s i ł ę  & w i  

i  ł  o I c i  !
Każdy k to  p o z n a ł

k i  n i e j  p o z n a ł  Ś w i a t ł o ,  j e s t  d o b r z e  zab^z -  
p i e c z o n y ,  a p r z e z  n i e g o  M i  ł  0 I 6 popro ­
wadzi również  innych  k u S w i a t ł u !  . . .

&am d a j e  r  ę k o J m i  ę ,  i ż  napewne 
p r z e z e ń  k i e ł  i n n y  r&wnież d o j d z i e  fi# 
ś w i a t ł a  ! . . .

y t e n  sposób w ład ze  c iemno!  c i  c o raz  
b a r d z i e j  t r a c i f c  będą  na  s i l e ,  -  b e s t i e  mre-  
.vU n i e  z n c Jd ą  Ju:i d l a  s i e b i e  nowego ż e ru  . . .  

To, co J e  U trzym uje  przy  Ć***ćź y c 1 u
nawet  gdy I p i  ą ,  wyziewy krw i  p a r u j ą c e j  
z n i k a j ą  2 p o w ie rz c h n i  z iemi* -  n i  © n a 
W i  “  ̂ w ^  1 ł  & I c s i ę  z am ien i  ! . . .

53

w a c h  c i e m n e -  
a t  ł  a ,  pomnaża s i ł ę

i  ł  o fe fc 1 d a i ę -

7
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Zapewne, p rz e sy c o n y  Jadem m u ł  c i e m ­
n o  c I zaw sze  J e s z c z e  r o d z i ć  b i d z i e  b e s ­
t i e  J a d © w i  t  e ,  Jed nakże  n i e  będą 
Już one mogły k r w i ą  za lew ać  g lobu  ziem­
s k i e g o  p o d o b n ie  ©wym b a z y l i s z k o m , k t ć r e  ©to 
z d y c h a j ą  . . .

P o t ę g a  M i ł o ś c i  c z ło w ie k a  
z ł a t w o ś c i ą  j e  p o k o n a !

x
^i d * ą n o w ą  l u d z k o ś ć ,  k t ć r a  chce  

e i ę  d o p ie r o  u k s z t a ł t o w a ć ,  a k t ć -  
2 ?i?akl możno już  t e r e z  © d n a le ić  ! . . .

Tylko t ę p a  g ł u p o t a  n i e  
r o z p o z n a j  e j e s z c z e  znak&w t e j  nowej 
l u d z k o ś c i  !

Z m i e n i  e i ę  s t o p n i o w o  
o b l i c z e  z iem i  • -  d o p i e r o  p r z y s z ł e  p o k o l e n i a
naprawdę będą  s i ę  mogły r a d o w a ć  t ą  
zmianą  ! . . .

K.to d z i s i a j  szuka p o s z a n o w a -  
n i  a ,  t e n  n i e c h  s z a n u j e  s i e b i e  samego f i la  
p r z y s z ł o ś c i  -  może on r o z j a ś n i i  mrok d n i  n g j_ 
d a l s z y c h , J e ś l i  z echce  d z i s i a j  Już żyć w Ii i  .  
ł  o h c i  ! . . .

x
? r z y  c a ł e j  p o t ę d z e  t e j  M i ło ś c i  

b ę d z i e  Jednak  n o w a  lu d z k o ś ć  zawsze  M a d o «  
®a g r  a n i  c mocy sw o je j  ! -

Nigdy n i e  b ę d z i e  r o i ł a ,  i żb y  z d o ł a ł a  
o d t ą d  z j e d n o c z y ć  w w y s o k l e j
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M i ł o ś c i  w s z y s t k o ,  co t y l k o  
ma l u d z k i e  o b l i c z e !  -  -

A Jednak  n o w a  l u d z k o  I !  
b a rd z o  m ądrze  p o t r a f i  o c e n i a !  w a r -  
t  o h c i , k t l r e  ©trzymała  w s p u ś c i  l n i e  l

f e z y s tk ©  e e k e lw ie k  n i e  udowodni swej 
w a r to ś c i  w b i ł e ś  c i , b ę d z i e  d l a  n i e j
b e z w a r t o ś c i o w e  !

W z w y c i ę s k i e j  p r  a c y d l a  samej 
p r a c y  b ę d z i e  u m i a ł a  z w y  c i ę ż ą !  
b e z  o r ę ż n e j  rozprawy ws*y s t k e ,  c© cX!T3X 
c h c i a ł o b y  s i  p r z e c i w ­
s t a w i !  M i ł o ś c i !  • • •

11 Z a s z c z y t  ” d o c h o d ze n ia  swoich 
p r  a w za pomocą m o r d u  uważa!  b ę d z i e  
za  z d ro ż n ą  n i e d o r z e  c z n o  ! ! ? • • •

x
Je n o  t y c h ,  k t l r z y  m ordu jąc  do n i e j  

s i ę  z b l i ż a j ą  i w ż ą d z y  m o r d u  p ó ­
k i  J j e j  z a k ł ó c ą ,  o s ł a n i a !  s i ę  b ę d z i e  
m i e c z e m ,  o i l e  i n a c z e j  o b r o n i !  s i ę  
n i e  b ę d z i e  mogła . -  -

M i e c z a  n i e  d ł u ż e j  u ż y ­
wa! b ę d z i e , n i ż  t o  p o t r z e b n e  j e s t  d l a  &Xa 
© b r o n y ! -

Nigdy n i e  b ę d z i e  dąży !  d© t a k i e j  
w ł  a d. z y nad narodam i f c t l r e  Jeno p r z e z  
m o r d o w a n i e  l u d z  i ,m o ż e  b y !  
u t r w a l o n a  ! -

N ie  b ę d z i e  inn y *  z a z d r o ś c i !  i c h  
m ie n i a ,  « n i ¡'t e ż  s t a r a !  s i ę  g w a ł t  e m 
J e  z a g a r n ą !  ! >
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Nififctoe p ® ż ą  d 1 i  w o f e c l  z w ie rz ę ­
ce  u s t ą p i ą  m i e j s c a  r a d o f c c i - » n a -  
u l o t n e  ż ą d z e  z a n ik n ą  w c i c h e j  
mocy spokoju  ! . . .

x
Tak o to  z n a j d z i e  s i ę  nowa l u d  zX1ćXI$$ 

k o  a ‘ M  świadomie na nowych d ro g a c h  . . •
Człowiek n o w e j  l u d z k o ś c i  

» n a j d z i e  w s o b i e  p rzew odn ika  ; - d r o g i , p o  k t ó ­
r e j  k roczyć  b ę d z i e ,  b ędą  drogami p r  z a ­
w o d n i k a  ! . . •

L u d z i e  n o w i  z pofer6d w s z y ­
s t k i c h  n a r  o d k w t e j  z i e m i ,  p r o .  
w a d z e n i  będą  p r z e z  t y c h ,  k t k r z y  j e d y ­
n i e  p ro w a d z i6 i c h  mogą -  p r z e z  d a l e k i c h  b a r ­
dzo od z a r o z u m i a ł e j  samowoli m ę d r k u j ą ­
c e g o  w y  r a c h o w a n i  a i  od o r z e -  , 
b i e g ł e j  gry p o d s tę p u  ! . . .

Człowiek b ę d z i e  m&gł znowu u f  a h 9 
c z ło w iek o w i ,  » k ł a m s t w o  n i e  e p l u -  
g a w i  u s t  c z ł o w i e k a  n o w e -  
6 o !

Tak o to  c i  n@wi l u d z i e  b ę d ą  n i e u s t a n n i < 
p rzebywać  w M i  ł  o fe c i  . . .

Tak o to  zdobędą t a k i e  p o z n a n i  a 
Ś w i a t ł a ,  j a k i e  j e d y n i e  zdobyfc można 
w M i ł o ś c i ! .  . .

x
P rz e z  n i c h  d u c h  c z ło w ie c z y  z n a j d z i e

n a r e s z c i e  w y z w o l e n i e  ! . . .i
X 56
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* t o b i e ,  o W i  e k u 1 e t y ,  osiągnąłem  
£ w i  « t ł o  ! . . .

W t o b i e  ,o  W i e k u i s t y ,  ujrza łem
dss ia łun ie  s i ł  odwiecznych ! . * #

w y z w o 1 i  ł  e I m i ę  z »X*X*X*p
•  k r  •  j  n o k c i  p i e k i e ł ;  
w t o b i e  s p ły n ę ła  n* mnie p o z  n a n 1 e 
ś w i a t ł e  i  i  i  > s  k c i  ! , , , 

x
Ł° my&lę o dniu ponurym,kiedy

to  mogłem p r z e  k 1 i  n a & Ś w i a t ł o , U  
n ie  tam b y ł o ,  g d z i e  p© szukałem; z drżeniem 
oplądam *1* w stecz  1 w idzę ,J»k  mnie g ł u p i ą  
S° c i e m n o  fc c i  trzymały ki ©dyl w 
w i ę z a c h  s w o i c h  !

x
^ałefe mi znale**  dłoń *> r z e w o d-  

” a ! -  w s t ą i ł a  we x n i  e pcwn©fe6,jaką 
t y l k o  p o z n a n i e w M i ł # | o l  da* 
może ! -

- ta łefe  mi s i ę  s p e ł n i e n i © »  
tęsknoty « o j e j  t y , ł ]  B o i  e i  j  ,  /  
ktfcl*y n ®» J « t « i  « 1 1  o b  i  ,  i . . .  7  

• t o b i e  z b u d z i ł e m  s i ę  do ź y c i  a. 
* t . b l *  r  o a j  a 8 n i  o „ „ a o 8 t  a ł j  
d l a  mnie  c ie m n o lc i  ! -
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S i e b i e  y . s i n a ł e a  » t o b i e ,  ,  *1«“
ku i  e t y ,  a w b a a  y m a o b 1 e o d n s l a i ł  e* 
G le b ie  ! . • •

Odz ież  J e s t  g ł®s p i e k l e  ł , k t & r y  
p rzed tem  c h c i a ł  mię p r z e r a z i ć  ? . . •

Odzieez j e s t  muł o t c h ł a n i ,  w którym
s i ę  k i e d y I  n u rza łem  ? . • •

A p r z  e c i  e ś -  w 1 e l u  J e s z c z e
widzę b ł sd z ąc i rc h  w c i e m n o ś c i a c h ,
a t o  co m n i e  s a m e m u  ciemności  
r e 2 ] a ś  n l  ł ł  ; oto d l a  n i c h  
obce  J a s t  J e s z c z e !

b ą k a j ą  s i ę  J e s z c z e  wlr&d m r o k u  i
0 m a c k i  e m , s z u k a j ą  sv?ej d r o g i  -  s ł y s z ą ,
Jak  mświę o S w i e t l e »  a t a k a  J e e t
d l a  n ich  b a j k ą  zwodniczą!  . . .

Ach, aby i  dla n i c h  n a s t ą p i ł o  w k r a t c e  
s p e ł n i e n i e  1

Ach, oby i  oni  r św n ież  z n a l e ł l l  niebawem 
Ś w i a t ł e  w M i ł o ś c i !

'̂ / • i :' ■ •• i x
A t o l i  p rze w o d n ik  r z e c z e  do mnie *

“ N ie  t r o s z c z  s i ę _ e _ t y c h ,  co fenią
mm mm * »  " "

J e s z c z e  w c ie m n o ś c i .
Ich c za s  n a d e j d z i e  t e ż  i  d l a  n i c h

1 o d n a jd ą  s i ę  w M i ł o ś c i  !
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Dej t o ,  co t y l k o  dsfc m o % 0 s z ,nawet  j el>XX 
l i  n i e  umieją canifc daru twego !

oam raczej  t r o s z c z  s i ę  , by w t o b i e  
Ś w i a t ł e  n igdy już n i e  zgasł® !

Tvr&rz p r z y r o s t  £ w i s t ł a  polrkd
clemnofecl !

Pomnażaj jego  s i ł ę  przez  c z y n  
i  d z i a ł a n i e  z M ił o ś c i  !

Tak oto  n a j l e o i ^ j  pomożesz tym, co j e s z ­
cze  p o z o s t a j ą  w c iemności  !

"V ten  EQ©s6b b ęd z ie sz  mógł przysp i  aszyk 
czas i c h  p r z e b u d z e n i a  ! 

x
AJe łen  ufnofeci d z i ę k u j ę  temu, który mię 

tak poucza . . .
W sob io  samym odczuwam prawdziwofeó 

słów j eg© • . .

Tak; i 2 l e d o r i a e * n  ofci
t© o c z y w is t a ,  c h c le ó  wyrwafe innych z ich  
sn lw ,p ó k i  n i e  są j e s z c z e  d o  o c k n i ę ­
c i a  p r z y  g o t o w a n i  ! -

A wówczas i  d la  n i c h  b ę d z ie  pomoc 
b l i s k a  ! -  -

b p e ł b l  e n i e ,  j a k i e  w Miłofeci 
o s i ą g n i e  «Szukający, p rzew y ższa  w s z y s tk o ,k u  
czemu t y l k o  w z n ie ć 6 s i ę  mogą n a jw y ż sz e  

j e g o  p r a g n l  e n i a l

k
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Co s ą d z i ł  d a l e k i m  gdzlefe ponad 
s ł o ń c a m i , z n a j d z i e  b l ie k ©  w samym s o b i e  ! -

W £ ? 3 t a j n i  e j  szych g ł ą b i a c h  własnych 
o s i  ag ni® w y z w o l e n i e ! «

b ę d z i e  s p e ł n i a n i  e ! -

W £ w i e t l e ^ g r z t ż j w a  samego s i e b le , ja k < *  
p ł ^ d  teg o ż  Ś w i a t ł a , «  ^ n a j t a j n i e j e z e  g ł ę b i e  
PiiTką rozewrą s i ę  p r ^ 3 d ~ ~ J ~ e ~ g ~ o ~ ~ K e h « ™

O s ią g n i e  pewność swego w ie c z n e g o ^  
n i e n i a ; - o d t ą d  k o n i e c ' t y c h  d n i  z ie m s k ic h  ; t ~ 
n i e  b ę d z i e  Już d l a ń  końcem Jego ż y c i a ! . . .

*’ 0 w e ^ y r i e  z n a l a z ł  w samym s o b i e ,  
k t ń r e  t rw a  wl e c z n i e ,  Jako  ż e  z TTiecznofeci 
pochodn i  . . .

Taro, g d z i e  o i e r w e j , g d y  przebyw ał  j e s z  
cze  w mroku, c h c i a ł y  go zmyli* n i e p o k o j ą c o
S l i r n i j ,  z n a j d z i e  t e r a z  t y l k o  w samym e o b i f  
o d p o w l e d ł  ! . . .

5yl® wytrwał w n i e u s t a n n e j  l i ł a k c i
e n i k t  ni® z d o ła  mu wydrze* wieńca  zw ycięs tw a

x
W o s t a t n i a  dniu  swego ż y c i a  z ie m sk ie g o

p o c z u j e  s i ę  pod dobrą  o p i e k ą  . . .

u - i e m i  w zawiedzionyjEKypM Z
z n a j d z i e  wysokie  k r a i n y , g d z i e  e i ę  ob jaw ia  p eł  
n i a  h i  e r a r c h i a o h  duchów i  w i e c z n ie
k r o c z ą c  naprzód  w owej s z a c i e  d u c h o w e j , J e k ą
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Ja k ą  ge  * O J c i  e c* o bdarzy  ,u  j r z y  s i e ­
b i e  p r z e ch o d z ą ce g o  od po m a n i a  Ś w ia t ł a  ku 
n o w e m u  Ś w i a t ł e  p o z n a n iu .

Odtąd n i e  p r z e s i # n l  s i ę  Już l IS H  d l a ń

Wieczr.ofc6_ g ę a t ą  z a p ło n ą * -  f r a wde ob jaw i  mu 
s i ę  Już podczas  ż y c i  a • • •

x
Jakżeby  o u z n a n i e  pozbawione 

M i ł o | e l  o s i ą g n i ę t e  w niogł q ob jaw ić
ml k i e d y k o lw ie k  g rz e j / / e h  _barw S ^ w l t t ł a  ! . <

Zaprawdę; n iemądrzy  i  b i e d n i  s ą  ni  
wfzyeny,  k tó rz y  z a d o w a la j ą  s i ę  J e s z c z e  tak im 
p o z o r e m  p o z n a n i a !

*l «° cz-’n* i » i l - ł - S 5 i S * 3 5 ł »  p ra g n ą  b y t  
S]?£2§ d l a  c i e b i e ,  p r a g n ą  z ło ż y ć

e t o b i e ,  fctbremu zawdzięczam 
s a m e g o  s i e b i e  !

Dziękował; t o b i e ,  o ?/i eku i  ety  , słowami *
zb y t  mał aby ł a b y  t o  podzięka.  ! -  -

J a k ą ż  I w l a t J o i J  mu p i a ł y b y  z a w ie ra ć  w 
s o b i e  s ł  o w a, aby g o d n ie  r o z b r z m ia ły  
d z i ę k c z y n i ę « !  em d l a  d i a b l e  !

l y l e  wytrwał  w n i e u s t a n n e j  M iło  l e i  ,
& n i k t  n i e  z d o ła  mu wydrzeS wieńca zwjrc i ę -  
stwa t • • •





\

Zjednoczony l e  w szy s tk im i  c h ł r a n i  duchów 
c* s i ę  w duchowi memu u k a z u j ą ,  chcę
©to n a p e ł n i ć  2 £ i ł © f e e l ą !

Umarł em d 1 » wfzy f t  k i  eg o , com n i  e g d y  I 
za  ż y c i e  swe u w a ż a ł • w K i ł f l c i  z n a l a z łe m  
ż y c i e  h  w 1 a t  ł  a ! • • .

Tyk mię ® d § i 5 S ł ł >£$?* zby t  g ł ę b o k o  był. 
pogrążony  w p o m r o c « ; -  gdy j a k  d r z e -  
vr0 z korzen iem  wyrwane l e ż a ł e m  na  z i  e m i ,  
t y l m i ę p o d Ł w i g n ą ł  z u p a d k ui< 

Ty s t a ł e ś  s i ę  nową kr--ranią d l a  k o rz e n i  
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